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Zakres terytorialny i czasowy Lublin; II wojna światowa

Słowa kluczowe Lublin, Dobrowolski, pomoc Żydom

Dobrowolski

Pracownik mojego ojca, ten Żyd, który pracował przed wojną, poszedł do wojska i co się z nim
stało już nie pamiętam. Potem była ta reorganizacja, że lekarze przyjmowali w swoich
gabinetach prywatnych. Dobrowolski przyjechał w czterdziestym pierwszym roku. Ojciec go
traktował normalnie, lubił go. Wiele nocy spędził na Skłodowskiej. Każda noc to była wielka rzecz
przespać się w tych warunkach komfortowych w porównaniu z gettem. I tak samo było na 3
Maja, przecież tam wiedzieli ci państwo Nowiccy i taka Niemka też pewnie o tym wiedziała, bo w
mieszkaniu to się słyszy przez ścianę nawet.

On nie mógł wysyłać paczek, a miał matkę i siostrę w Warszawie w getcie. Ja do dzisiaj
pamiętam adres: Elektoralna 27, ja mu te paczki wysyłałem dzięki temu, że on tu mógł zarabiać
u mego ojca i mu się dobrze powodziło. Żydom nie wolno było chodzić po Krakowskim
Przedmieściu, oni mieli prawo przejść tylko z jednej strony na drugą, a poczta była na
Krakowskim tak jak dzisiaj, i tam trzeba było paczkę nadać.

On był grzeczny, to był inteligentny chłopak, ładnie śpiewał, wszystkie piosenki z kabaretu „Qui
Pro Quo” pamiętał.
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